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Projekt ograniczenia dnia roboczego 


w Anglii. 


Deputacya „stowarzyszenia górników w 
Аш Ий, miała się niedawno do sekretarza 
spraw: wewnętrznych, do Jordów Donrewe- 
na i Randolfa Churbilla, wreszcie do Glad- 
stona, prosząc tych mężów stanu, aby wy- 
jaśnili swg postawę w kwestyi prawodaw- 
czego ograniczenia dnia roboczego w ko- 
palniach do $-mia godzin na dobę. Chociaż 
kwestya dotyczy, jak dotąd, tylka jednej 
kategory) robotuików, łatwo zrozumieć, że 
rozstrzygnięcie jej w parlamencie na ko- 
ść robotników, byłoby przyznaniem wa- 
zasady i dodsłoby silnego bodźca гие 
chowi, który szybko wzmacnia. się i roz- 
эз w Anglii, a którego celem jest pras 
wodawoze uregulowanie warunków pracy 
robotnika dorosłego. 

Dotychczas prawodawstwo fabryczne w 
Anglii bylo, skierowane wyłącznie ku obro- 
nie nieletnich 1 kobiet; nawet prawo: z. гое 
ku 1847, które dała początek do prawo- 
dawczego uregulowania dnia roboczego, jak 
i wszystkie (олордо prawa tego zodzaju, 
rozciągało. się tylko na te dwie kategorye 
robotników. Dorosła , część ludności robo 
czej w Anglii nie korzystała dotychczas 29 
specyalnej obrony władz rządowych, a 
„orka silowania znierzająca. do rasage: 
rzenie pruw. odnośnych na. wszystkich r0= 
iolników, spotykaly dotychczas stadowczy 
opór nawet ze strony wielu obrońców praw 
ауса obowiązujących „w. Anglii. , Us 


sprawjedkwiająe, potrzebę tych. ostatnich 
slabością  fzyczną. organizmu „bronionych. 
przez, siebie osób, tudzież. шї mo- 
ralnenii i pedagogiczogmi, przedstawiciele 


tych poglądów nie widzieli dostatecznych 
powodów do i rządu na korzyść 
robotników dorosłych i energicznie wystę- 
powali. przeciwko wszelkim projektom te- 
go rodzaju, upatrując w mich zamach na 
swobodą osobistą. Oprócz tradności prakty- 
cznych, z jakiemi jest połączone aregulo- 
wanie roboczego, niemałą 


Leon de Tinsóńa u, 


Młoda pani Villefóron. 


Руле а, Heleny Gliokaberg. 


(Dalszy ciąg — patrz. Nr. 60). 


Jani x największym chłodem przedstawił 
te fakty, nakształt prezesa izby, czekają: 
cego decyzyi zgromadzenia. W grancie da 
wał do zrozumienia, że, w ostateczności po~ 
przestałby. па, tem, хо. dało się wyciągnąć 
i puściłby więźniów BĘ Alo Śpiro opie» 
ral się temu z największą, zaciętości: 

ст Znają naa — wołał — wiedzą, że 
z nami uczętwie wychodzi, ten nie potrze- 
buje. obawiać się od nas niczego; ale kto 
usm się oprze albo nas oszuka, ten niech 
się, nie , spodziewa przebaczenia, , W, tym 
wypadku jedno tylko nam pozostaje... 

1 wymownym giestem zastąpił niedomó- 
wione slowa. 

Dziwi mnie to bardzo — rzekł Mau- 
rycy—że pań Havrisgon tak postąpił... Cz) 
mie wymienił powoda, jaki go do tego skłonił? 
~ Do cząrta, z tlómaczeniem! — odparł 
Jani—Myślicie, że poszedlem, umawiać się, 
z nim w jego kantorze? Możecie zrobić so- 
bie tę przyjemność, jeśli wam się podoba, 
gdyż jutro was stąd wypuszczą, panie do- 
ktorze, Powiedziałem wam już, że nie my- 
Aimy. „was zatrzymać; te dwie panie nam 
wystaręzą. 
Кузы opari вй 
wała na m, 
Ep: PANA ne шуй, 


pack ocz: 
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miah е. ико niedostateczay, nië pów 
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ANDLOWE I LITERACKIE. 


dą w przeprowadzenia tej reformy ji 
także świadomość о ogromnej doniosłoś 
następstw, jakie pociągnie. za sobą na р! 
salość przyznanie konieczności uregulo 
nia. przez wladze rządowe warnaków pra- 
cy nietylko kobiet i dzieci, lecz i dorosłych 
robotników. Pierwszym krokiem do pra- 
ktycznego urzeczywistnienia tej zasady w 
Anglii, jest przyjęcie tak zwanego bilu 
8-mio godzinnego dla górników, t.j. wpro- 
wadzenie w kopalniach normalnego: dnia ro- 
boczego: о S-mia godzinach na dobę. Re- 
forma ta pociąguie za sobą rozszerzenie 
postanowień ustuwodawczych па inne ga- 
ęzie wytwótstwa i niewątpliwie przygota- 
je grunt do wmięszania. się rządu 
sfery stosunków ekonomicznych. Wobec 
tak poważnego. znaczenia możliwych i pra- 
wdopodobnych następstw prawa, którego 
domagają się górnicy angielscy, postawa 
rządu i wodzów politycznych masi być 
bardzo wstrzewięźliwą | ostrożią, 

Nie cofając sią przed trudnościami pra- 
ktycznemi reformy wymaganej, nie lękając 
się nowości zasad będących jej podstawą, 
politycy angielscy, do których zwróciła się 
deputacya górników, postawili sprawę na 
gruncie czysto państwowym, na gruncie in- 
teresów ogólnych. - Wyraziwszy w. rozmai- 
tym stopniu шшще dla wprowadzenia 
$-mio godzinnego dnia roboczego w kopal- 
niach angielskich, wszyscy oni uznali za 
niezbędne. samiennie. rozpatrzyć sprawę i 
bezstronnie rozważyć dowody, tak przeci- 
wników, јак i obronców reformy. Minister, 
przed którym stanęła deputacys, nie obie- 
enjąc poparcia rządowego, oświadczył, że 

zajmie się poważnie żądaniami górni- 
ków, skoro tylko żądania te przedstawio- 
ne będą w parlamencie, Gladston, który 
niedawno jeszcze nio cheia? widzieć w. bi- 
lu 8-miogodziunym zagadnienia polityki 
praktycznej, uznał ogromną wagę prakty- 
сату sprawy i zastrzegając sobie swobodę 
działania w izbie, obiecał jaknajściślej i 
najwszechstronniej zbadać żądania  górni- 
ków. Donrewen, prezes komisyi lordów, wy- 
śmaczonej wisprawie oznaczenia czasu pracy 
fabrycznej; oświadczył, że osobiście nie widzi 

néj zasady, dla któr à nie ро 


м ym razem ЧАС, surową nauki 
dowód, że Jani był w swojem prawie, 
— Zresztą — dodał — obcy ше powinni 
mięszać się w nasze sprawy, bo tylko da- 
remnie mącą „w głowach. „Gdzie zawiele 
kurów, pieje, tam dzień późno świta.” 

Skutkiem. tej decyzyi, nakazano więźniom 
aby się usunęli, a jeden ж kleftów miał ich 
па okn z daleka. Można sobie. wyobrazić, 
jakie myśli zajmować ich musiały. Po dh- 
gich rczprawach — gdyż byle pastąszek w 
Anatolii sypie argumenty jak z rękawa w 
każdej możliwej kwestyi, „Jani, zbliżył się 
do Maurycego z miną tak uroczystą, iż 

ко troje mogli przypuścić, że nade- 
szla ich ostatnia godzina. Szczęściem tak 
śle nie było. 

Jesteście. państwo wolni — przemó- 
wił—ale w nocy niepodobna wydostać. się 
stąd bez narażenia życia. ито „o świcie 

lecie mogli puścić się w drogę, a w 
razie, ehelejele pamiętać, ża bezemnie Wa- 
szą sprawa nle poszlaby tak gładko. 

Nazajutrz, dobrze przed południem, Mau- 
тусу i dwie jego towarzyszki, którym об 
dano ich ө, zostawili za sobą, „ostatni 
wąwóz. gór Tahtalii, a młody chłopak, z 
bandy, wskazniąc im jedną ręką drogę do 
Bunarbaschi, aduga wyciągał po baksziz. 
Maurycy nie był: zdolnym mu odmówić, tak 
go zabawił ди pomyst niezrównanej zel- 
mości, 

Państwo Harrison od wczoraj czekali 
na więźniów z wygodną Каге w Butare 
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baschi, ale wzięli jednego. tylko 3] dził ogromny „тара! i Машгусу, urósł do 
£ nie, śmieli wyjechać daleki, луд wyżya pokaleta powieści. Кы z pomię- 
tkanie, z obawy, aby nie wzbudzić. A у ааа радо Боть była na 
rzenia w bandytach. Тедо dnia także — |jego skinienie zostać „młodą panią Ville- 
rzecz dziwna—pani Athina үн feron* 1 wynagrodzić mu z procentem po- 
Wkrótce po przywitaniu, Maurycy rzeki | niesione koszty okupu. 

do jej męża, W skromniejszych mieszczańskich 

leś mi pan {узе Jiwrów, | utrzymywano, że Elenika była skompromi- 


| 
| ге 
ŁÓDŹ. | 


nienby wmieszać się w razie potrzędy do 
uregulowania czasu roboczego. Lord Ran- 
dolf Churchill, zupelnie podzielając to za- 
patrywanie, ozuajmi), że uważa „za bar- 
dzo słabe rozumowanie, jakoby. państwo 
wcale nie mogło regulować czasu roboęze- 
go ludności dorosłej“ i mniema, że na ko- 
rzyść S-iogodzinnego biln możnaby po- 
wiedzieć o wiele więcej, niż sądzą. po- 
wszschnie. Podobne zapattywania па żą- 
danie górników wyraziła także prasa i z 
wszystkiego, co powiedziano w tej sprawie 
ostatniemi czasy, osądzić można, żę kwe- 
stya uregulowania czasu roboczego w An- 
ЇЇ weszła do szeregu zagadnień praktycz- 
nych polityki. wewnętrznej tego kraju. 


Киш, handel i komunikacye, 


Drogi żelazne. 

— Wszystkie koleje Królestwa zawę- 
zwane są do wysłania do Petersburga de- 
legatów celem odbycia konforencyi w spra- 
wie taryf przewozowych dla mąki, 

— Skutkiem rozporządzenia ministerynm 
komunikacyj, zamieszczonego w okólniku 
z dnia 24 lutego, departament kolejowy 

leca radom jącym tych dróg że- 

jch, „które mają zobowiązania pienięż- 
ne w ględem skarbu, przyjąć za ię, 
ażeby wydawanie zaliczeń dostawcom było 
praktykowana tylko w takim razie, gdy 
zaliczenia zastrzeżone są koutraktem. Rzą- 
dowi dyr: „rad. OC 
inspektorzy kolejowi mają czuwać пай ści- 
Меш wykonaniem tego rozporządzenia, 
oraz nai tem, aby prawo. na otrzymanie 
zaliczki zamieszczonem było w kontraktach 
jedynie w bardzo ważnych wypadkach i 
ażeby wydawane zaliczki były we wlaści- 
wym. czasie umarzane. 

— Na stacyi Malkinia kolei żelaznej 
warszawsko-petersburskiej zbudowany bę- 
dzie peron podwójny do przesiadania się 
podróżnych 2 pocisgów kolei siedleckiej na 
petersburską, nastepnie zbudowaną będzie 
remiza parowozowa, dom służby drogowej 
i rampy zaj sam dworzec ulegni 


takich. kilku godzin, jak 


wczoraj wieczorem. 
Harrisson spojrzał na niego zdziwiony. 
leż ja dalom ойга вап, jakiej 

е: 


neś, mi zatem tylko połowę, tej sumy, któ- 
ra zaplacisz, kiedy ci to będzie najdogo- 
ше}. 

хуп. 


Trzęsienia ziemi, pożary i zbrojne po- 


rwania są w Smyrnje rzeczą o tyle zwy- 
czajną, że ogół nie zajmoje się niemi zbyt 
jednakże ostatnia wyprawa Janiego 
swoją stroną romantyczną, zdolną 
aciękawić i zainteresować cale 


“Ж 


шшще ны ч ЯА 


М} bez ratunku i że powinna była zo- 


Rękopisy nadestane bez zastrzekónia 


CENA OGŁOSZEŃ. 


Za jeden wiersz petitom Jab га je 
miejsce б kop, x utępstwom wrazie 
szęściej powtarzających się alho wię 
krzych ogłoszeń odpowiedniego rabatu. 


Nekrologi: za Кайду wierst 10, kop. 

Reklamy: zx każdy wiersz 12 kup. 

Stale 2 wierszowo ogłoneeuia nira 
тоте ро ra, 2 taiusigeznie. 


04 należności przewyżezujących 10 
rahli ustępstwo dodatkowe ogólna 5 
pres, 


jehmann i Fremdlera w Warszawie 


оеша preyjmowane зе: w Admialstracyi „Dziennika 
О barach Salaat Шем 


nie będą zwracane. 


przebadowaniu. Roboty 
tych dniach, 

— W  dragiem. półroczu r. z. korzystała 
z wagonów sypiainych w podróży z War- 
szawy do Wiednia, w klasie I-ej 1,757 
osób, w drugiej Towarzystwo mi 
dzynarodowe belgijskie zapłaciło kolei. wi 
deńskiej „2,156 franków, t.j. 10%, od kaž- 
dego bileta do wagonu sypialnego. 

andel, =, 

— Зай handlowy warszawski ogłośjł 
upadłość właściciela garbarni Rygiera w 
Warszawie, 

Kredyt. 

e Włocławku, z początkowania. ta- 
meczńego notaryusza, p. W. Nowcy i księ- 
garza Н, Neumanna, powstać ma kasa 
zaliczkowa. Ustawę kasy przesłano już Мо 
zatwierdzenia rządowi. gubernialnema. 

Podatki, 
zba skarbowa warszawska па żąda” 
nie ministeryum, opracowala referat, Za- 
wierający przepisy przeciw nadużyciom 
w opłatach stemplowych, 

— Rada miejska petersburska zamierza 
ustanowić opłatę półkopiejkową od stat- 
ków przybywających do Petersburgu. 
Opłata. taka pobieraną. jest w Odesie. 

Przemysł. 

— „Nowosti” donoszą, że w tych dniach 
w połączonych departamentach praw i okos 
пові rady państwa rozpatrywany był pro- 
jekt do prawa w pracy dzieci i kobiet w fa- 
brykach i zakładach przemysłowych. Pierw- 


rożpoczną się W 


sza próba wmięszania się rząda w tą 
spram zrobioną była w Rosyi w roku 


бушодиво, 
wych, ponieważ jednak z dniem 13 sty- 
саша r. b, upłynął termin, do którego obo- 
wiązywały przepisy tymczasowe, przeto 
ulnister skarbu rz. r. st. 1, Wysziiegradz 
Қ uznał za konieczne ustanowić na przy 
szłość w drodze prawodawczej przepisy 
о pracy dzieci, wyrostów i kobiet w fa- 
brykach 1 zakładach przemysłowych, Rada 
stwa zatwierdziła projekt do prawa mi- 
stra skarbu. 
— Rada państwa wkrótce, jak donoszą 
„Коной, ma rozpatrzyć projekt środków 
„parcia 


że Maurycy ule wy 
jeżdżając z Paryża, mógł znalaźć równie 
świetu partyę i zachowała to przy sobie, 
że onp właśnie byłą sprawczynią tego por- 
жаша, 

Pospólstwo. zapatrywało. się na ten fakt 
z punkta widzenia kapitana Jani i jego 
bandy. Uznano jednozgodnie, że był to czyn 
tak świetny, jakiego nie pamietano odda- 
wna, nie tyje ze względn па wysokość o- 
kupa, ilẹ na szybkość, i zzgczność, z. jaką 
porwanie było dokonane. , Przyjść samemu 
prawie pod bramy miasta! Odbyć pieszo o- 
koło stu kilometrów w przeciągu czterdzie- 
stu ośmiu godzin! Cóż to та czlowiek ten 
Jani! Od czego; to nieraz zależy popular- 
ność i znaczenie. Gdyby ci wszyscy enti- 
zyaści wiedzieli, jak haniebnie ten człowiek 
oszukał swoich wspólników, to wzgardzili- 
by nim jak ostatnim nikczemnikiem.. Ale 
pan Harrison, znający dobrze tę stosunki, 
żądał, aby to nadużycie pozostało w taje- 
пісу, gdyż tym sposobem naczelnik ban- 
dytów, skrępowany, obawą. zemsty. swoich 
podwładnych, byl niejako w jego mocy. 
Odtąd waj ешкі mógł pójść sam tylko 
z laską choćby na szczyt, Tohtali, а nie- 
spotkalby ша drodze ani jeduej podejrza- 
nej, figury, 

Оц to zresztą i nią bez trudności zapo+ 
biegł temu, żeby komendant parowca „Da. 
mont d'Urville“ nie wysłał w góry zbroj- 
nej pogoni. Zaledwie zdolał przekonać go, 
że krok taki przynióstby w, rezultacie, tyle 
ko ucięte głowy trojga więżniów, nie mó- 
wiąc już o okropnościach, grożących Кот 
bietom, 

(D. б. m), 


-r ч 
{ос 
juformacyj 1 porad osobom, zajmającyw вій 
hodow. 


dziennikach pogłoska o przeniesienia | do 
Krzywego Rogu zakładów fabryczuych p. 
Нанак 
stawy. Pogloska ta powstala stąd, że za- 
klady pomienione otwierają filię w Jekate- 
rynosławiu, ka czema obecnie czyniowesy 
odpowiednie przygotowania. 

— „Świet* donosi, że bezimienna spółka 
francuska zakłuła w Krzywym Roga cały 
ветер zakiałów przetspianie, rudy žela- 
znej. Tym sposobem fabryka briańska spo- 
tyka iiowego końkurenia, posiadającego 
rudę рой. ręką, podczas: gdy istwiejące 0- 
becnie fabryki belgijska i briańska muszą 
ponosić znaczne wydatki na dowóz mate- 

znacznej odleglości. 

jerzona na wiosnę r. b. bado- 
Wa wielkich pieców t wałeownł zeleza рр; 
Hultsehiusky ch w Będzinie, nie dojdzie do 
skutku, ponieważ włądza uznałą, że grun- 
ty, na których miały posrstać budowie fa- 
Bryczne, choć nateżą do tak zwanych grun- 
tów miejskich, nie zusjddją się jednak 
w obrębie miasta i właścicielom, jako eu- 
dzoziemeom, odmówiła zezwolenia. 

= Z przedstawionych ostatniemu zjaż- 
dowi przemysłowców górniczych danych о 
wydajności Kopalń sil „bachmyckieh lac 
wiańskich 1 o wymiarach wywozu soli w 
r. 1800, „Charkowskija* gabernskija wiedo- 
mosti* przytaczają naxtępujące dane. W 
4-сі eksplostowanych kopalniach goli po- 
czynione эў roboty przygotowawcze Ша 
wydobywania w r. 1890" około 18,000,000 
por soli kathiennej. Warzelnia bachmne- 
а może dostarczyć 2,000,000 pudów. W 
22-ch warzelniach miasta” Sławinńska mo- 
żua otrzymać rocznie 6,200,000 pudów. Ma 
być wywiezione: soli bachmuckiej kamieu- 
hej i warzonki około 16 milionów pudów, 
czyli 27,000 wagonów 1 warzonki sławłań” 
skiej około 3,000,000 pudów, czyli 5,000 
wagonów; wszystkiego 19,000,000 pudów, 
czyli 22,000 wagonów. 

— „Gazeta polska“ zapewułą, ёе obie- 
gająca dzienniki pogłoska о zakładania no- 
wej fabryki płecionek na kapelnsza w Be- 
dłzinie nie ma najmniejszej podstawy, Sło- 
ша krajowa jest zagrubą do wyrobów 
kapelaszy slomkowych, a próby czynione 
тн kieranku, nie wydały żadnych po- 
myślnych rezultatów. Fabrykę p. Zaw 
Кю Kutnie, założoną х wielkim na- 
Майе, zamknięto przed kilku tygodziami 
przyczew pasywa są znaczne, a wrządzenie 
całe sp ыз ka . Fabryka ko- 
zieglowska sprzedaje swe wyroby ze stra- 
tą lub po cenie kosztu, pai słoma krajo- 
wi ny wang jest tylko do wyrobu kapeln- 
szy dla pielgrzymek. częstochowskiei 
tansze kapelusze d: 


1) 


Pau! liourget. 


ИШ PIERWSZA PALYJACIÓŁKA. 


Рег а (талбай: 


(Dalązy ciąg — patrz Nr 6%). 

Zdaje się jednak, że rodzina ta pamię- 
tała lepsze czasy, bo mieszkanie, za- 
stawione meblami staroświeckiemi, świad- 
czącemi о dawnej zamożności, cale było 
wyslane” staremi dywsnami, które tlamiły 
odgłos naszych kroków, Dla wzapełnienia 
tego wrażenia, Alinka T ja rozkładśliśmy 
na wyblakłym dywanie zabawki, pochodzą- 
сё jeszcze" ий jej matki. Nieszczęśliwa ta 
kobieta byla zapewne także taką ciehą i 
staranny, jak jej córka, bo zabawki były 
jeszcze w "арен dobrym stanie. Na 
wszystkich widocznem było piętno dawnych 
czasów. Najwięcej lubiliśmy się bawić figur- 
kami z kolorowej tektary, stojącemi przy 
pomocy kawałka drzewa przymocowanego 
dó ieh nóg; przedstawiały one wieśniaków 
1 wieśniaczki, lecz w kostynmsch pasterzy 
terek z czasów „ancien régime“, Po- 
'wnywaliśmy je z przekupniami | przekuj- 


ich та 


kiw wąziutkieh si 
Prud'hon. Były tam inne jeszcze zabytki 
dawnych ćżasów, jak: wytarta poreelaia, 
latarnia magiczna, па szkłach której do- 
patrywaliśmy żołnierzy z czasów cesarstwa. 
Na ścianie wisiał portret matki: Aliakl, na 


zgodnie z dawnym smakiem, przed- 
БУН ИЕГИ RANY; Е 
Жа. Pospuszczane 


ЕЯ 


па! kółanach głowę Бача 
rolety przyćmiewi 


ady Swiatlo, ogień trze 


utworzenia stalego komi rej рр «М ы 


> р który młziglalby wszelkich | Warszawie ulega ona 


хаша. „Liczba 
ię ту ч каше w Ие] wari 
„Karyer codzienny” zapewnia, że krą- gu су! „ llgząc w pracownie, zaje 
тал ага о | Bł О, « бүз ч 


y pozłyźwioną Jest wszelkiej pod- | 


Й DZIENNIE 5, ў 

toskańskk ręcznie plęcjona | zamieszanie, które 
атаа ua nieja tak © |gdę ЫА totemy oda dala BA 
towania 1 blicka- | ki уму зушы samozacbowawere. 
ze ap, phum, ады praci зу gal 
i dodę, А dopen аыл PARE na 
schody żejazne | uniknął gróżącej mn śmier- 


— „Petersb. wiedomosti* donoszą, że 
W sierpain roku odbędzie Się w 
Kijowię, zjazd właścicieli lasów i przemy- 


jsłówców leśnych krajd południowo-zachod- | do о 


niego. 

Sho irzyszotka: ` _ 

— Kasa pomocy inżynierów komunika- 
maj „w Редон, jak.. өүү ię ze 
sprawoalania za rok 1859, liczy 271 ie 
ków inżynierów. W ciągu roku sprawo- 
zdawczego kasa miała dochodu 7,000 rs., 
a wydatki uczyniły 900 rs. (Z tej sumy 
wyplaęono 800 rubli jednorazowej zapomo- 
gi czterem osobom). Ж dniem 1 stycznia 
r. b. kapitał żelazny kasy wynosił 28,300 
rabli. 

— Warszawski zarząd poczt 1 telegra” 
tów pierwsze sprat 
emerytalnej urzędników pocztowych i tele- 
grafczznych, istniejącej od lt dwóch, 


2 którego widać, iż w ciągu tego czasu ze 

składek 09у, ol pobieranych pensyj zebra- 

ła się kuma rs. 29,656 Көр. 57. 
Ubezpieczenia. 


— Jedna # towarzystw ubezpieczeń ol- 
niosło się do zarządów kolei żelaznych w 
Królestwie w przedmiocie. abezpleczeń wa 
tyci» urzędników, wficyślistów i ich rodzin, 
przyczem towarzystwo to, deklarując zna- 
cznie ustępstwa, żadało potrąceń sktańek 
w dródze urzędowej Na tą propozyéye 
wszystkie drogi udpowiedziały przychylnie, 
ж wyjątkiem zargin Кое undwiślnńskiej, 
który wydał decyzyę odinownę. 


Z MIASTA i OKOLICY. 


(—) Wielki pożar fabryki. O godzinie 
8%, wieczorem w sobotę dano znać przez 
telefon oddzialowi 1 straży ogniowej ochot- 
niczej o pożarze wybuchłym w fabryce ta- 
'znańskie- 


oddzisłom i w bardzo krótkim przeciąga 
czisu trąbki żaalarmowały całe miasto. 
® polnym uznania pośpiechem, albowiem 
w kwadrans po ukazania się оа, prawie | 
eals straż ochotajeza wszystkieh oddziałów, 
oraz straż ogniowa scheiblerowska z na- 
czelnikiem swym р: Karolem Sehelblerem, 
stanęły na miejseu wypadka. Ogień wszczął 
się na drugiem piętrze w skrzydle fronto- | 
wegó czteropiętrowego gmachu, skutkiem 
nieostrożnago rzucenia przez jednego z ro- 
botuików garści przędzy, która zapaliwszy 
się o płomień gazowy, upadła па obok le- 
przędzę i wzniecila pożar. Widok 
gwaltownie szerzącego się ognia przeraził 
ogromnie robotników. Powstało straszne 
kominkn. Zegarem.w tym pokoju | 
by promienia słoneczne, które, wpadając 
oknem i poruszając tysiące, pylków, posu- 
wały się wraz 2 dniem. Na kominku stał 
barometr w kształcie domku, а którego po 
kolei wychodzili i wchodzili kapucyn i za- 
konnien. Byłbym w tym zacisznym poko- 
iku zupelnie szczęśliwy, gdybym od czasu 
do czasu nie dostrzegał łez w oczach ojea 
Aliny, kiedy się patrzył na nasze zabawy 
i słyszał okropny kaszel swej córki, który 
mnie, po raz pierwszy zaniepokoił W ogro- 
dzie pod bzem. 

Alinka rozkładała przedemną z wielkiem 
nabożeństwem całe to muzeum. starożyt- 
nych zabawek; delikatnie *rozdmuchiwała 
Karty w książce, obrazki zakrywała bi- 
bułką, wygladzując ją starannie; wtedy to 
wydawała ш! się większą niż zwykle cza- 
гой еке w porównaniu z niezgrabiaszeń, 
jakim wówczas byłem. Nie bylibyśmy 
dziećmi, дуу nasze zabawy, pełne рое- 
zyj, nie była się wmieszała także i śmieśz- 
ność, а śmieszność tą uosabiala “ ogromni 
lalka, © której już wspominałem. Lalka 
ta zajmowała w marzeniach Aliny tak wy- 
bitne miejsce, że i ja zaczynałem uważać 
Marynię jako osobę z krwi ikości i z do- 
brg wiarą brałem udział w tej komedyi, 
którą dzieci zarsze ódgrywk'y, odgrywa- 
ją i odgrywać będą ka swojej wielkiej ra> 
dosi. Kiedy Alinka rózmawiała ze mmą о 
Maryni, mówiąc: „Marynia zróbila to. 
albo Ma-ynia zrobiła tamto... „Marynia 
Tubi tę stknię, a nie lubi tamtej,“ wyda- 
walo mi się to zapełnie nataralnem i urzą- 
dzałem nawet podwieczorki dla lalki. Ni 
krywałem dla niej stól, obok kominka, 
Ма- 
iki“ 


ia %; mloda ol- | duia, było to w wigi 
рм ДОМЕ кшк wyka jedne уы ale аё pokoi, Ey GE ЛЫШ, 
sło, które dla dziłem z płaczem, ' 
Alina ją zawsze sadzała.. Wiekaisty uśmiechi | baczyć Alinkę: juž nie żyła: Leżała nieru- | Alinki, 
był jakby przykuty do jej twarzy porcela- | choma w swem malem łóżeczku, nad któ 
nowej. "Siedziała ж fotelu z rekami frem wisiał krzyżć w krzete jej nóż ste 
w umite, w шуш. szu, $ztyw- | działa lalka; ЫуЇЮ 60 zapewne za 


kasy | nerwy. 


ci. Ха wgłszych сая ф robotajcy zawia- 

pok. рт się ogni 

potracili głowy. 
sali wd 


ca ай w połączona z krzykiem nie 
ой, pro ja katastedłą, Kiórej zapo- 

jedusk przytomność. majstrów. przę- 
dzalniczych; gromkiar głosem nawolujących 
do opuszczenia sali spokojnie. Perswazyą 
1 siłą zmaszení-robotaicy opnácili sale w po- 
rządku.  Zapomniano jednak: o jedenasta 
osobach, które pracowały w jednej z sal 
ma czwartem piętrze. Spostrzegiszy ogień 
pod 3004, przerażeni. póbiegił бо ustępów 
w nóroźiiku fabryki bez wyjścia naze- 
жуту. Pożar straszliwemi językami dosię- 
gat już miejsca ukrycia. Jeden straszny 
{УК toi, przecięty, doby się z рег] u- 
rytych, do głębi wstrząsający najsilniejsze 


Meraz àla członków straży ogniowej o- 
twórzyło się szerokie pole do ratowa- 
nia nieszczęśliwych. Trzech najodważniej- 
szych, bez rozkaza, z poświęceniem wlasne- 
go życia, wśród fmlącego žara płomieni, 
dostało się po drabinach do zagrożonego 
miejsca, W еши zaledwie riku minut 
jedenaście ofiar popłochu zniesiono” na 
mię i zaraz potem płomienie objęły mi do- 
bre niebeżpieczue schronienie. Dzięki więć 
dzielności oehotników pp, Walentego Jóż- 
wiaka, zamieszkałego przy licy Widzew- 
skiej рей № 31, który dostał się pierwszy 
do zagrożonych śmiercią, Adolfa Schórera, 
zamieszkałego przy ulicy Wschodniej рой 
1409 1 Aronn Kantora, jubilera tatejsze- 
go przy ulicy Piotrkowskiej, który nieje- 
dnokrotnie już odznaczył się odwagą w rato- 
waniu ofiar pożaru — życie jedenastn osób 
ocalało. 

Ratunek skierowano głównie na uieghję: 
te jeszcze pożarem oddziały fabryki. A więć 
przedsięwzięto przedewszystkieni środki za- 
bezpleczające tkalnię przylegającą do plong- 
cej przędzalni i pobliskie nierachomości 
bryczne. Wiatr kierował się w stronę nli- 
ey Konstantynowskiej, na dachy więe prze- 
clwleglych domów lano obfcie wodę, со 
zapobiegło przeniesieniu się pożaru na te 
posewye. Peki przędzy, jak race wylatywa- 
ły z pałącej się fabryki i spadały na zie- 
mię lub dachy; obawiano się, aby nie za- 
pił ię dach na sysiatnim kościółka Sw: 
Józefa. Wyżunczeni stróże gasili iskry spa- 
dające na kościół. 

Podczas pożaru pękł reżetwoar wod, 
wewnątrz fabryki, nie powodując jednal 
żadnego poważniejszego wypadku; oberwa- 
ny kawał mara na dwa najwyższych 
trach spadł z hukiem na ulicę, lecz 
szczęśliwie, że nikomu krzywdy nie zrobił, 

Pożar "szerzył się „z, gwaltowny szyb” 

w 


ko 
na, a Alinka zachwycał nig i mówi 
Prawda, jaka ona ładna? - Zdaje. się, 
że przemówi. 

Czasami drobne te usta, które przed 
chwilą rozmawiały , z Магуш albo. o Ma- 
туш! wygłaszały „zdania giębokie, zdania, 
których nikt nie spodziewa stę - usłyszeć 
x ust dzieci, może dlatego, że zwielka 
sprzeczność zachodzi pomiędzy ich rózry w- 
kami dziecinuetni а smątkiem niektórych 
ich uwag. 

Pamiętam, że pewnego duia, kiedy z po- 
wodu ptaszka, którego utraciłeni, rozma- 
wialiśmy o śmierci, ona mnie zapytała: 

— Огу boisz się śinierci? 

— Nie wiem, odpowiedzistem. 

— 0 ja, się nie' boję — odrzekła: —Życie 
jest tak nudne; wiecznie to ват: wstaje 
się, ubiera, je, kładzie się spać. i znów się 
i tak ciągle w kólko. A po inler- 


Pó śmierci robi się z człowieka 


szkielet powiedzisłem, kończąc zdanie, 
które zaczęła. 

— 0 niel — szepnęła, wtedy się widzi 
mamę 1 aniołki. 


Piszę te słowa, zawierające w sobię ty- 
le przedwezest 3 
ności, dla filozofów тайшщ}асус się psy- 
chologią dziecięcą. Со do mnie, wyrze- 
kleni się już dawiio zbadania tej wielkiej 


IR 


ię pod шли, | 
Жараша олово koñ- | żażki 


fn- | pieczone 


mia t tyle niw- | 


6! 
Ба рань дь, 


waż 
palącego się gmachu, z ławy, 
жу, którego ж robotników. 
osób, w tej liczbie przeszło 4,000 
tników p. Poznańskiego, oblegało przy- 
jace do fabryki ulice Г posesye, utru- 
jąc swobodny przejazd wozów stra- 
ich z narzędziami ratdnkowemi. Wśród 
tych tłumów {nuly się płacząca Kobiety, 
matki lub żony poszukujące dzieci I mę- 
yw pracujących przed pożarem w fabry- 
уют! Í jęki dobywały się co, chwila, 
wieść bowiem gruchła w tłumie, że spaliło 
się kilkadziesiąt ludzi... Pogłoska podawa- 
ma z ust do nst urosła w pewność, nawet 
znaleźli się tacy, którzy stanowczo twier- 
dzili, że widzieli dobijających się dó okien 
nieszczęśliwych, 3 nawet trupy powyno- 
szone do ogrodu. Ciekawość jednych, 
rozpacz drugich posunęła się do środków 
nawet zbyt gwałtownych: dobijano się do 
bramy z natarczywością, Interwencya je- 
dnak policyi i stróżów zapobiegła wtar- 
a dziedziniec. Tłum 


I no u 
Ды nikt śmierci w płoiaieoiach 
а, togano , potwierdziły 
pożaru. 


Е 
nie. znalśzy jako: 
poszukiwańia po przytktnienia 
Wieść jakoby (До; się, wiele osób do- 
biegła do pobliskich miasteczek i już w 
niedzielę zjechało kilku wrażeń ehciwych 
ppe w celu przyjrzenia się trupom. 
ła katastrofa ograniczyła się na poparze: 
nia niektórych robotników, leez uszkodze- 
mia te są niebardzo ciężkie 1 łatwe do 
wyleczenia. 

Przy sobotnim pożarze okazało się, że 
w fabryce p. Р. niema drabin ratańko- 
wych { okna sy zukratowanć w ten spó 
sób że ше otwierają się wcale'i tylko 
wyrwawszy kraty, można wejść przez nie 
do wnetrza. Przytem ujawnił się brak 
dostatecznej ilości schodów, któremi można- 
by było w każdej chwili bez trudności 
вае opuścić, Równie doniostego znacze- 
nia nieostrożnością w * powyższej fabryce 
było to mianowicie, że pomimo nagróina- 
dzenia latwo zapalnego materynłu w przę- 
dzatni, płomienie gazowe nie były zabez- 

е cylindrami. Praktyka wyjaśniła, 
Фе w przędzaliiach jest zbyt ryzykownóm 
zapalanie świateł, od których latwo może 
uiastąpić” pożar. Pożądanem byłoby, aby 
wszystkie takie fabryki oświśtlane byly 
elektrycznością; gaz, nafta i wszelkie In- 
ne materyały słażące do oświetlenia рог 
winy yć арр kły e о 
spalonej doszczętuie części gmachu, 

z którego uratowano tylko dość nieznacz- 
питса przędzy pracowało. okóło 600 ro 
зорко. Ponieważ apalta się рий. 
kN Która dostatku" ыш, ж do in- 
П tułów. wytwórstwa, ) BNACZNA 
część fabryki p. Р. przez” dość długi czas 
minsi pozostawać nieczyntń, co“ пома 
zwiększy chwilowo zastęp robotników pozba- 
wionych zarobku о jakie 1,000 osób... 
S kie puniosto 


młodość, szczupła twarzyczka Aliny 
ya żółta јак wosk`a usta sine.. Nie wiem 


dlaczego w chwili, w której ją szczerze 
opłakiwałem, „zauważyłem ten zdlny 
kontrast? U Pokażuje się; о шу! dziącka 
jest tak ruchliwy, że czynności swej nie 
zaprzestaje nawet wtedy, kiedy duszę jego 
wstrząsa największe  umartwienie. Tak! 
przypominam sobie, jednem spojrzertiem ob- 
jelem wszystko, nawet najdrobniejsze szcze- 
Елу; аав attwęznoją przyjaciółkę 
К 


lalkę, a dalej w fotela ojca, "o 
перо ból jącego  konwitlsyjnie 
теб Widzialem nawet Иш, Którą, na nich 


жуй! brzeg mankieta. ' Pokój napel“ 
niony byt zapachem bzu bialego. "Го sta- 
raszka z pierwszego piętra przysłała te 

Ае rzadkie т пий taleście, 
których ER dotąd wcale nie znałem. 
Т kiedy tak stałem, przerażony wszystkiem 
«eh wokoło siebie widziałem, przyszła Mieć 
ta, pociągnęła mie лл rękuw ' i pówieć 
działą: 


tajemnicy rozwoju oniyslu i sefta. Kiedy 
się zaczyna w uns cierpienie myśli? Kiedy 
ból milosci? Czyż dusza mężczyzny "nie 
Objawia się jeż w namiętnej czułości, jaką 
otacza dziesięcioletni chłopiec chorą swoją 
towarzyszkę zabaw? Biedna ‘moji Alina 
była bardziej statig i cierpiącą, niż przy- 
puścić moglem i przyszedł czas — było to 


Da iku zimy, kończyłem dziesiąty ток, 
kiedy шумо "ai "by 


bawić się z nią, | 


| 2 Pożegnaj się z nią. 
Podszedlam йо Чавеса, podniosłem się 
na palcach i ji nie z zapachóm bzu 


poczułem na ustach chłód  twarzyczki ше] 
zmarłej przyjaciólki, lekkie dotknięcie 20- 
tych włosów, które neałowałem i ulewy, 
mowny sutek w serci." 

— Żegnaj! pierwsza mója qrzyjaciółko! 


п. 


złem. 
wólno mi było raz na 
rodziców, a dwa гаду w 


Б 


су]ше Таг. К. Poznadskiego, obliczsją na 
гиши sumę, bo przeszło па 800,000 ТУЫ. 

bryka oraz urządzenia j ч 
w następujących prywatnych towarzystwac! 
ubezpieczen ой ognis: 1) ruskiem z roku 
1827, 2) moskiewskiem, 3) „Salamandra“, 
4) „Roósya*, 5) П ruskiem z r. 183 i 6) 
„Móskwa”. Z ogólnej sumy szacanka py 
ibezpieczeniu towarzystwo akcyjne Izr, К. 
Poznańskiego przyjęło 10%, па własne ry. 
хуко,, Spalona. przędzalnia. „mialan 50, 
wrzecion. 

(—) Tow, жеө wyrobów wełai 
nych Juliusza Heinzla. Na pierwszem insi- 
guracyjsemi zebrańin akcycnarynszów wy- 
mienionego towarzystwa w dniu 5 bieżące- 


go miesiąca, wybrano na dyrektorów za- | się 


du pp, Tadeg przemysłowego, Julitsza 
Heinla, Józefa Tantan, Adala Heinzla, 
Tvodora Juliusza Heinzla 1 Ottona Gehliga, 
4 pomiedzy nich р. Joliusza Heinzla- jata 
dyrektora zarządzającego, oraz na zastep- 
ү. dyrektorów. zarządu: рр, Ludwika 
Tfeinala i Juliusza Kunitzera. Zarząd t 
warzystwa mieścić się będzie. wm. Łodzi 
przy ulicy Piotrkowskiej pod X 524/30. 
Drugie posiędzenie odbędzie się w dnia 
13 maja r. Ъ, w sali posiedzeń tegoż to- 
warzystwa w Łodzi. Porządek“ dzienny te- 
go posiedzenia obejmuje. 1) wysłochanie 
sprawozdania zarządu 0 wykonanie. posta 
nowienia zebrania pierwszego со do naby- 
cia majątku; 2) rozpatrzenie 1 zatwierdze- 
nie bndżetu na rok operacyjny do } lipca 
1891 rs 3) zatwierdzenie” iqstrakcyj Ша 
zarząda i dyrektora zarządzającego; 4) 
rozpatrzenie projektu zarządu” 0 wydaniu 
zasiłku towarzystwom  dobroczyńniości i 
5) zmiana niektórych paragrafów „ustawy. 

(>) Agentura kolejowa. Z powoda ry- 
łączenia z nowych taryf bezpośrednie dru- 
gi żalaznej fabryczno-łódzkiej, zarząd kolet 
wiedeńskiej otwiera w Łodzi agentur dla 
załatwiania interesów ekspedycyjno-handlo- 
wych w komunikacyi pomiędzy drogą łódz 
ką а stacyami 'kolei warszawsko - wiedeń: 


® 


) Budową koszar dla, dwóch bateryj 
artyleryjskich konsystujących w naszem 
mieście, ma być dokonaną -w ciągu nadcho- 
dzącego lata kosztem 60 tysięcy rubli. Su- 
ma ta ma być wydatkowaną z zapasowego 
kapitalu miejskiego, па co podobno już na- 
stąpiła decyzya-wladzy-w) > 

(—) Z teatru. „Książe pan”, komedya 
w 3 śktath, Abrahamowicza i ' Ruszkówe 


operetki, Dio таса) 
słopodobieństwem 
jeśli п 


lo miejscowych przepisów, 
parami w milczeniu  przebiegaliśmy „ulice 
miasta, Na bulwarze koło prefektury, spos 
tykalem wtedy często ojea АЙК, który 
szedł albo wracał z biura, Pomimo ukoń- 
czonych zaledwie: łat czterdziestu, szedł po 
ehylony, opierając się, na_ dobrze mi zna- 
nej lasce. z gałką: z kości słoniowej. Spoj 
rzeniem szukał mnie ‘zwykle “w szeregu 
kolegów 1 witał uśmiechem słodkim i smat- 


DZIENNIK ŁÓDZKI. — DODATEK. 


i czasu |1. stycznia 1890 r. znajdowało się rs. 4,014 
та krytykę, dzi usób 1 nytuścyj. | Кор, 9. „Dochodu: czystego w roku spra- 
ИЛЛЕ. Faas mialy Калу Т». 314 kop. 33, 


аціюгомі 
bi 


1 powierzchowne chwilowe mnotywowanie 
scen | вушасуј wystarczą dò. zabawienią 
widża.. Nieydataa robota pp. Abrahamo 
wi Buszkuyskiego nio posiada tych 

ich waranków nawet w umiarkowa- 
nej доде, Jest to umiwny zlepek, scen 
i sytaacyj, najuiemożliwazych рой зіойсеш, 


jia- | okraszopiych tak niewyszukanym dowcipem, 


jak ор. badaj cię d.. wzięli, Pieraacki ną 
ану Ps Uparetkowy jakiś ksią- 
Зе, niewyraźny denilir d'inikadnie, dajo 
aść (|) jednej 2 dwa rodzin, ubie- 

о diego, jako о kandydata do 
Pomysl lak nowy i. niezażyty, 
pomijając już  prawdopodobieństwo „choćby 
pddalone. podobnej nytaacyi, że od poziewa 
nia. wstrzymać sią trudno. Logika. . post- 
dowania башга szlaki Hilarego Salatow- 
skiego moglaby Iść o lepsze, z logiką bo- 
haterów bajki dla dzieci; kilka innych pła- 
skich, idyotycznych posfaci potęguje nie- 
pożądatiy woale efekt haiwiiości pomysin 
1 przeprowadzenia tegoż w sztuce. Widz 
od początku wtajemniczony wo wszystko, 
dziwi się, pòc się Krącą pò scenie te ma 
tyonetki, zjawiające się jak та pociągnię. 
еш sznurka w sżopca, lub za pocisulęciem 
sprężyny. Pan ysłatw „ Gąślorotwski, 
pragila pómówić z księciem, więc ostatal, 
zapewni przeczuciem  wiedziyny, ukazuje 
Się: natychmiast we drzwiach.  Niewiado- 
mo, зї 1 póco'bierają вфе państwo 
Woszowscy f Pieruaccy dom obywatelski 
Sałatowskich za hotel, a, po, sekwestrze 
majątków ostatnich (jedyny to, choć eat 
kiem zmarnowany oryginalny ро 


ręki córki. 


nazwaną ogalnie przez 
забя, komèdyg*-J Dzięki |humorowi 4 
wybornej grze pp. Feldmana (Woszowskij, 
Wiuklera (Salatowski). i pani, Mlajdrowiezo: 
Nika doting, ево орауы 
nym, widzówię nie yudzili się wcale, nader 
życzliwie prayane Denefisanta, Рац Waj- 
drowiczowa (Wanda) stworzyła pełną mi- 
lutkiego Матоо i wdzięki postać dziew- 
częcia. Рр. Chmieliśsk,. Mieieki,. Kop- 
czawski, Kiiapczyński,  Słaszkowski, pani 
Grabińska i panna Pichorówna z znpelnem 
powodzeniem wywiązali się z zadania, Wos 
góle sztuka graną była. tak, dobrze 1 żwa- 
Wo, że mimowoli”żał byłą talehtaw | pras 
су artystow na wykonanie podobnie mioa- 
dańej roboty, 'Тей byl pełny, co się sin- 
smie benefisautowi należało, Н, 

(—) Na ochronkę „katolicką, олово w 
administraeyi naszego pisma, za pośrednie- 
twem pani Emilii Kurczewskiej, opiekunki 
tejże ochronki, гв. 6. 


w którem widziałem # айу tak strasznie 


chcialaby_ ją- zawieść 
do nieba i pokazać mamie, Mieta chciała. 
ją z nią pochować, ale ja nie moglem roz. 
stać się 2 przedmiotem, do którego, byla 
tak. przywii 
wiele, wiele zmian zaszło w уш czasie. 


ра to w ulubioni Alit- 
ki, niedaleko szpalurn ранца 
dla niej pięknych, ztocistyel owadów, śpią- 
z Три ба łonie królowej kwia- 

Ө U егу 4 
kę A а: 
lokach, ale szyb sza od i ik- 
zęła. "Zniknęła też i Mieta ch 2116 
Ф. сп). 


l 
| 
i 
| 


могіл 
lerze | od początku zaš działalności kas rs. 29,380 
kop. 58, 


wa 
ich 
w okolicy Łodzi, przez osoby. niewłościań- 
skiego pochodzenia, regulaje się powoli, 
przeważnie drogą dobrówolnej ugody, di 
której tak. wladza. odnośna, j 
interesowane naklauj, 

kich osad włościański 
sgh. było razem w powiecie łdzkia i Ło: 
zi 


SE 


горо, w zjeżdzie зей: 
na dzi 


osiadają 
Ludwik Keller, 
osadę 12 morgową, przy йге) utrzymal 
się, ponieważ nowiódi sądownie, Фе jest 
buskim poddanym i należy do stamu wło- 
ściańskiego, i Jan Mikułowski osadę 8 
morgową, która" jest zakwestyonowadą ; 
sprawę rozpatruje piotrkowska gab, komi- 
sya do spraw włościańskie! 

We wsi Kruszewo, gm. Żeromin, osada 
В morgowa była w posiadabia Moska Mo- 
śkowicza, izraelity, lecz obecnie przeszła 
mapowrót du poprzedniego właściciela, któż 
ry, należy. do stanu włościańskiego. 

Wasi Krzywe, gm. Łagiewniki: osada 
skludająca się z 2 morgów © prętów, 
s należąca do izrality Abrama Borkow. 
skiego, przeszła: napowrót w posiadanie 
włościan. — Ludwika Manska, miószczanka, 
posiadająca w tejże wsi osadę 3 morgową, 
i mieszczanin Juliusz Krenz, posiadający 
озайе z 2 morgów 44 prętów, nie mogli 
przedstawić dowodów nabycia osad i z tego 
powoda sprawy ich oddano do rozpatrze- 
nia sądu. 

Wë wsi Konstantina, gm. Wiskitny, Wil- 
helm Wutke, zaliczony do pruskich pod- 
danych, posiada osadę 20mórgów. 10 pry- 

з Wutke przy osadzie tej pozostał, po- 
nieważ dowiódł sądownie, Фе jest ruskim 
poddanym, mieszka w kraju przeszło 20 
lat i należy do stamt włościańskiego, 

We wsi Nowe - Rokicie, gm. Brus: 5 mor- 
gowa osada była poprzednio W posiadaniu 
saskiego poddanego Gotfryda Hempla, lecz 


[obecne przeszła napowrót do rąk. włóścia- 


nina” Jana Jerzego Hefnera, risklego pod- 
danego. Osada 3 morg. 100 pr., należąca 
do Frydrycha Wydlich, pruskiego podda- 
nego, oraz osada © morg. 17 pr. będąca 
własnością także Ró poddanego 
Angusta Keniga, podlegają sądowema do- 
chodzenia, Wilhelm Krans’ Karol HFA 


z 


cią- | fabryknuci eegły, posiadali w, Nowem - Róż 


prywatnych wpłynęło rs. 
13,466 kop. 67; z kar a jn; 
1 innych sum 


żono w 


wozdawczego” wki złożonych 
седі rs, 3,142 kop. 89, procentó! 
takichżę wkładów rs, 1,190 kop, 
manie kas 


dawczym rs. 1,424 kop. 52. Gotówki wa 
wszystkieli kasach _pożyczkowo - wkład 
wych gminnych w powiecie łódzkim w dain 


yi 
; | МШе, zagranicznego poddanego, 


kiciw wspólnie 2 osady — jedię 10 morg, 
*' drugą 7 morg. 150 prętów; 60 йо pierw. 
szej osady sprawa rozpatrywaną była w są- 
dzie gmitmyni:4- gó okręgu, lecz z powodu 
znikuięcia jednego ze spólników, wyrok 
sądu wstrzymano; osada druga, przeszła 
w posiadanie Henryka Resel } Franciszka 
Siera, ғаз! poddanych. бо о Alberta 
> 7 woki 


10 morgowej osad а баайа Belle, 
właściciela osady, zajmującej 15 morgów 
100 prętów, 'żarządzono tycz 
ce 


„| stawie od Bernarda Brann osadę 24 mo 


ki poddany, właściciel fabryki kamgar- 
nów, za 2 osady zawierające razem 16 
morgów, złożył kauoyi та. 7,500. Co da 
pochodzenia Floryana Diznera, mieszczani 
па, własciciela osady 6 morgowej, tudzież 
co do pochodzenia Gustawa Liperta, miesz- 
<zanina i Moszka Jakabowicza, izraelity, 
wspólnych posiałaczy w Dąbrowie 225 pr. 
gruntu włościańiskiego, prowadzi się oduo- 
éna korespondencyń. Agust Der, miesz- 
czanin, którego osada 1 morg. 150 prętów 
znajduje się w zastawie na rs. 200, vie 
przedstawił dowodu własności. — Moskiew- 
ski kupiec I gildyi, Stolarow, właściciel 
fabryki kamgarnów, jest posiadaczem 4 
morgowej osady, która należała Poprzednio 
do pruskiego poddanego Henryka Hifiera ; 
za osade tę rzeczona firma ofiarowała ię od. 
daé rządowi odpowiednią ilość gruntu dwor- 
skiego na folwarku Smólsk; sprawa odda- 
ną jest do rozpaltzenia władz wyższych. 
Uchwała zebrania gminnego, со da niby- 
cia osady 1 morg. 229 prętów, przez miesz- 
czaniua Preisa, jest zakwestyonowaną. Osa- 
да 2 morgowa należąca do 'saskiego pod- 
lanego Wacławka, przeszła napówrót w po. 
siadanie dawnego właściciela. Со do ова- 
6 morgów 150 prętów, 
siadania mieszczanina Aleksandra Skru- 


zarządzono doch 
We wsi /odwiączyn, gm. Nowosolna, 
spadkobiercy Karola Scheiblera mieli w za- 


kow w posiadaniu której pozostali, dając 
wzamian  poprzedniemu właścicielowi tej 
osady odpowiednią ilość gruntu dworskie- 
go we wat Szydłowie. 

We wsi Zoreby, кш. Ohojny, Maksymi- 
lian Kring i wdowa Antonina Bitow, są 
posiadaczami osady zajmującej 2 morgi 3 
pręty, lecz regentalnego dowodu na naby- 
cle tej osady nie posiadają. 

We wsi Pröbossezowice, wm. Immierz, 
Semul Lajzer, izraelita z Rawy, miał w 
posiadaniu osadę włościańską, składającą 
się z 7 morgów 117 prętów, lecz obeonie 
pada 1а przeszla парот w rges Wio- 


Wo wsi Złdogoszte, gm. Radogoszcz, 
Julinsz Heinzel posiada osadę włościnńską 
z 6 morgów 205 prętów; wzamian za tę 
osadę p. Heinzel dat do rozporządzenia 
rządowi odpowiednią ilość gruntu dwor- 
skiego na folwarka Głuchowie. 

We wsi Skotniki, gm. Łagiewniki, Józef 
Imer, mieszczanin, posiadał osadę З тогу. 
20 рг, którą sprzedał napowrót w ręce 
włościańskie; co zaś do osady 6 жеңет 
należącej do włościanki Auny Brylskiej, 
sprawa znajduje się w rozpatrzeniu sądu 
gminnego. 

We wii шотеш ; ki, gm, Nowo- 
solna; Abram Eysek, izraelita, byt w po- 
siadania osady włościańskiej 1 morg. бб 
prętów, lecz obęcnie sprzedał ją napowrót 
w ręce włościańskie. 

We wsi Widzew, gm, Chojny: Juliusz 
Kunitzer, fabrykant, posiada siodm osad 
wlościańskich, zawierających razem 48 mor- 
Е: 194 ий. Wzamian za te osady р 

umitzer oddał grant dworski na fol- 
warku Głuchowie i wskutek tej zamiany 
pozostał przy grantach nabytych od wło- 
ścian, Frauciszkowi, Sendermanowi, prus- 
kiemu poddatiemn, postadającemu w Wi- 
dzewie 2 osady po 6 morgów każda, syły 
przyznały prawo własności, Osadę Kowal- 
ską Јава Keliona, wyrok вуйт gminnego 
postanowił przywrócić do staun pierwo- 


tnego. 
gm. Chojny, osada 10 


We wsi Zarzew, 
morgowa, należąca do spadkobierców Fer- 


(дупада Pladek, przeszła парозтд: w ręce 
włościańskie, > 


We, wsi Żabieniec, gin, Radogoszcz. Dan- 
ge i Stangert posiadają 30 morgów grun- 
tu włościańskiego, „który [шо uaje- 
żal do mieszkańca miasta Łodzi, mieszcza- 
nina. Wilhelma Matza; sprawa terażniej- 
szych właścicieli. osady znajduje się зу тол- 
patrzenia piotrkowskiej komisyi guberuia!- 
nej do spraw włościańskich. Osada nale- 
żąca do Gustawa Бешіиѕа, mieszczanina, 
zawierająca w sobie 32 morgi 247 prętów, 
wyrokiem sądu gminiego II-go okręgi. na- 


lugust | znaczóna jest па, зт кг 
Я 


licytacyę; lecz wł odał иет 


W. 
W mieście, Łodzi, 5#айый!а Pakula, izra- 

elitka, ma ME 2 morgi 30 proe 

tów gruntu poduchownego. Sprawa go 


- |lacyę do zjazdu 


бў pokoju. 
W granicach miasta Zgierza 14 онай 
włościańskich znajduje się w nieprawnom 
nhardt, | posiadaniu; z tych му ły napo- 


Bla па miejsce prasa komisarza ama 
l jaa 

wiecie łaskim wszystkich osad wło- 

ich _nieprawnie 

zem 15, Pło, 78 morgów 267 prę- 


Wa ml gm. Dłutów: Lewek 
osadi 


B., Я 
aby izraelity, przeszła napowrót w. posia- 
włościańskie. 


E 


kim poddanym. Jest jej właściciel i do 
kiej a należy. Ч 


da osadę składaj 
лоу; odnośne 
rozpoczęte. 
We wsi Ksawerowie gm. 
nard Pindel, zagraniczny poddany, posiada 
osadą б шогон, со do której komisarz 
do spraw włościańskich. prowadzi odpowie- 


Айса, "ią z 16 morgów 33 
lochodzenie со do tej osa- 


gm. Widzew: Ber- 


dnie śledztwo. Osada Henryka Markerta, 
gpstryackiego poddanego, przeszla nopowrót 
do rąk włościańskielf. 

We wai Probostwo-Łask gm. Łask: Wo- 
Jek Jakubowicz, izraelita, był posiadaczem 
osady włościańskiej. lecz sprzedał takową 

owrót w ręce włościańskie. Aleksy 

Aalarowicz, mieszęzanio, posiada w. tejża 
sk dwie osady, które pozostały przy nim, 
gdyż okazało się, że należy on do stanu 
włościańskiego. 

We wsi Probostwo-Pabianice gm. Widzew: 
3 osady, zajmujące razem 6 morgów 2 prę- 
ty, należały do Hermann Krusche, miesz- 
czanina, po którego śmierci sprawę oddano 
rozpatrzenia odnośnych wi 

e wai Zaklowo v, Zeklin gm. Widzew: 
y posiada 


eg 
Жш uzna licytacyę za piawaźną i ma 
bré угу nowy termin na sprzedaż 
эше tej, osady. 

Wo wst Urońsko gm. Dąbrowa Widaw- 
kat” Бш Lowiowicz „гай, mial 
w posiadaniu osadę włościańską z 7 morg. 
44 prętów, która obecnie przeszła na wła- 
sność włościanion Mikusia. 

We wsi Szczury gm, Wygiełzów: Idel 
Langnas, izraelita, ma w. posiadaniu. gran- 
tu włościańskiego 17 morgów T5 prętów, 
Sprawa co do powyższej osady rozpatry- 
wang była w zjeździe sędziów pokoju, gdzie 
przyznano 1 prawo posiadania osady. 

(в wsi Wola- Marzeńska gm. Pruszków, 
vie osady włościańskie, należące do Heine 
Brem, izraelit lecono sprzedać napo- 
wrót włościanom. 

Z grantów dworskich, oddanych w zamian 
za osady włościańskie przez niektóre w 
żej wymienione osoby, władza ma dotych- 
czas do rozporządzenia przeszło 200 mor- 

ów ziemi, Ziemia ta rozdaną będzie ma- 
cym prawo do jej otrzymania żołnierzom 
dymisyonowanym, z których wielu 

szlo 60) podało już prosby, па гуе komi- 
вагта do spraw włościańskich powiatu łódz- 


go i łaskiego. 

(>) Zbytocznj alarm. W niedzielę o go- 
ае 11 wieczorem zapalny się w 
w kominie doma p. Samuela Rosena przy 
ulicy Piotrkowskiej. Ogień stłnmili miesz- 
kańcy domu przy pomocy stróżów nocnych. 
Oddział I straży ogniowej wyruszający z 
domu zaiana ыт су Konstan- 
чыр wstrzyma! 

z ryby. I Przy Asy сати ла 
БМ W zes jtek, 
зии wę Kay 
skiego, mo 1,200 
nych ża nieświeże; winnych ырай 
clągnięto do odpowiedzialno: róg 
—) Kradzież. W niedzielę około 5 po 
dniu skradziono z bryczki Józefowi 

(abłusiakowi derki wartości rs. 5, 

(—) Dziś w teatrze Victoria powtórzo- 
ną będzie wesoła krotochwila w 3 aktach, 
p. t. „Książę Pan" 

We czwartek benefis utalentowanego ar- 

sty sceny łódzkiej, p. J. 3 

będzie „Hemlei“ Szekspira. 


KRONIKA. 


Warszawa. 
— W piątek zmarł w- Warszawie w 70 


tych było ra- | nisterynm 


m 
Widzew: Józet i 


dzie lekarskim m. Warszawy у йс» 
журсем w którem m pay poj b 
ry chemiczne | AZ о 


pomienioną 
Zarząd kolei żelaznych  warszawsko- 
wiedeńskiej i warszawsko-bydgoskiej wy- 
danym świeżo okólnikiem ponawia swoje | w 
торда rozporządzenie, iżby osoby, sn- 
łące na linii tychże kolei. żelaznych, wzy- 
wały do siebie lekarzy oddziałowych tylko 
w razie ciężkiej choroby. (1 zaś, którzy 
są mniej chorzy, udawać się mają ро po- 
radę do mieszkania lekarzy, X s w сеш 
zmniejszenia wydatków па _ opłatą ludzi, 
© |ażytych do борү Mt lub перана, w ja- 
kich wysyla sią 1 
азов policyjnym polecono тог. 
ciągnąć ścisły nadzór nad osobami zajmu- 
jącemi się przewożeniem pasażerów na 
traktach pocztowych bez odpowiedniego 
pozwolenia. W razie naruszenia przepisów 
120 p. ut. T. ХТУ zb. pra przygotowane 


Jai, skosie. МО аыгаушуикые 
Б че аа ра, 
do protokułów jako świadkowie, а. właści- 


ciele pociągani do odpowiedzialności sądo- 
wej na mocy 29 artykułu ustawy karnej. 

— Gabinet zoologiczny warszawski, 0- 
wart в dniem 13 marca, оде Być wie- 
dzany przez publiczność jak niegdyś w 
czwartki i niedziele od godziny 10 do 1 
po południa (z wyjątkiem ‘dni niepogo- 
godnych). 

сс баши figur gipsowych przy iwer- 
sytecie warszawskim, ener jest dia 
publiczności co płątek od godziny 12 do 2 

poładniu. Figur posiada obecnie gabinet 


— Cech kucharski otrzymał kilkanaście 
podań o urządzenie egzaminów na cze- 
акон kucharskich 1 majstzów. 

„Kuryer warszawski” donosi, że do 
Warszawy przybył pewien kupiec z Tehe- 
rann celem porobienia zakupów dla dwora 
perskiego, gdyż szach z nabytych podczas 
awego pobytu w Warszawie sprawunków 
niezmiernie był zadowolony. 

— „Kuryer warszawski* dowiaduje się, 
że pewien przemysłowiec warszawski za- 

Berlinem w lasku gron“ 
ilka placów, do stawiania na 
nich wil letnich sprowadza kilkunastu го- 
botuików wraz z majstrem z Warszawy. 

— Jeden z w pokaju, miata War- 
szawy skazał niejaką Domicelę Kowaleską 
na 25 ra, kary, za przyjmowanie dzieci 

„na garnuszek, 

— Oberpolicmajster miasta Warszawy 
zaleca lekarzom miejskim, ażeby świade- 
сіма na pogrzebanie zmarłych wydawali 
tylko po dokonania oględzin ciała w miej- 

na. 


sca 

jo, Wstrzawę wzbogaciło nowe dziecko 
cudowne: Zdzislaw Birnbaum, syn grod 
zrobil, jak słychać, w Królewcu wielką fe 
тоге śwą grą na skrzypcach. Mały arty- 
sta ma prowadzić dalej swe studya muzy- 
czne w Berlinie pod kierunkiem. Joachima. 

— Blacharz, p. Makowski w Warsza 

wie, obmyślił obawie, chroniące robotników 
od npadka z gładkiego dachu. Ма ono być 
poddane wkrótce, wedlug „Kuryera war- 
хачро próbom, 

Petersburg. 


— Міпівіегуош spraw wewnętrznych 
wniosło do rady państwa projekt. kasy 
emerytalnej dla urzędników swoich. 


— W dnia 13 stycznia r. В. 
wojąkowo-nankowe. w Rosyi ilezyty: 10,012 
chowańców, w tem 9,161 pensyonarzy i 
SSL eksternów. Utrzymanie tyeh zakła- 
dów w r. 1890 kosztować będzie 5,493,930 


таб, z których 1005080 rubli pokryją 
specyalne dochody, zakładów. 
— W mm sprawiedliwości po- 


wstał projekt powierzania obowiązków |в) 
ic nat woje wyłącznie skoiczocym praw- 
nikom. пу specyalne zastapilaby 
uzna- | praktyka dwuletnia u r hypote- 
lego, pod kontrolą preze- 


spraw wewnętrznych za- 
ka йа. dzieci | Każda 
towarzystwie do- 


państwa rozpatruje 
гес: е, х 
мрсно DY “ 


t 
1 kilka listów pochwalaych. 
będą śtrzymywali та swe konie ыры 


kane Daia 22 Meg rada айн о. 
przeznaczyła 300,000 rs. ша`вї Я 
ра, obłąkanych i 120,000 na urządzenie 
kolonii ua 200 chorych umysłowo. Robo- 
ty Ah то niebawem. 
ЕНЕ ая 
się u rządu o rożporządzeni 
aby dachowieństwo wytłómaczyło. ludowi 
p — m guberni kijowskiej | родине, 
да właściwie święta pracować nie 
йө, о praktyka NR poświąca- 
jąca bezrobocia 1 w. roku, podrywa 
dobrobyt ludności wiejskiej. 

Moskwa. Prezydent miasta Moskwy pod- 
niósł w radzie miejskiej kwesty niestycha- 
үп, Który przechowuje 609001 
суш, pi jowuje 
daszów sierot. t 


ra. fún- 


ROZMAITOŚCI: 


X Fundusz Peabody'ego, przeznaczony na 
wzniesienie zdrowych i tanich mieszkań robos 


twiczych w Londynie, wzrósł z dochodów pro- 
centówych i komornianych w ciągu lat 25 do 


је siero- | 1887 


EA] 
E- 
1 


E 


LEG. 


Та ШО МА iek m. Flokt LOLO żę 

а m. Plock 10100 żąl., 
ETA a pi нао ва. 
Beria б Londys Siy, bete 
parabane Gy, Ушу kapona, a jaryc, bo Ж 
aastąwye ziemskie 109.5, warss. 1 i Ii ишш 
ТЕТЫ en: 1095, иден premioa ЕТА, 
пгт, 15 зыгы Wakata 


pokyenka кейт 100%, Ш ра 
ы lar, i 
ego 
banku шушы M 
kigo banin dy г 20200 ' 
о 


Banknoty ruskie saraa 


у ex 
liaty nz idawyjuć 
1860 т. * 
tenta «фа 113.25, 
а wychodnie ЇЇ em. 


Pożyczka ruska. в 1889 roku 
Kamsole nugielakie 071, 
тага. Targ na piia Wiko 


994,789 funtów sterlingów, Budynki Ровъо- | wyborowi 


dy'ego zawierają w sobie dziś prócz pralni 1 


kąpieli 11,275 pokojów, ж których mieszkają | =., 


20,374 osoby. Śmiertelność w tych mieszka. 


niach jest znacenie mniejsza, niż w innych jà 


ciszkowi-Józefowi. ж 
X Przeciw kremacyi oświadczył się sta- 


вожіло Ojciec Święty. Arcybiakup Paryża zac 
komuntkował praboszczom swej dyceczyi rozkaz 
Stolicy Apostolskiej tym, którzy pragoą, aby 
ро śmierci ciała ich spalono, gdyż kremacya 
sprzeciwia się dachowi i tradycyom kościoła. 


TELEGRAMY. 


Pótarsburg, 15 marca. (Ag. р). „Nowo- 
stl* donoszą, że rada państwa Р), оре 
ła SZ ein vy , regalujący iae- 
Psy prawa со do ру dzięci, 

i kobiet w fabrykach Г zakładach йз 


sło" 
Rostow nad Donem, 15 marca. (Ag. p.), 


Lody na rzece ruszyły. 
15 marca. (Ag. p). Dźwisa ru- 
"Liverpool; 16 mares, (Ag. p). 50,000 


zebow” doki" soda, ADT: 
Obawiają się nieporządków. Rozkazano wy- 


słać wojsko 
Чуп, 15 marca. (A. p). odl ode- 
branych do tej chwili wiadomóści, w hrab- 


jtantynopol, 15 marca, (Ag. p.). Por- 
ta. poleciła wzmocnić liczebnie garnizony 
pray „prasie тей E Solty nad mię róż 


аа 16 marca. (Ад. р). Оріо- 


«топо instrukcye ćwiczeń pospolitego rn- 
szenia do 
praz 


zastosowania przy przyszłe po: 
i sub) ой 


palnej, gimnastyki 1 ustnej nauki: 

16 marca. (Ag. p). 
rządzenia 'wyższych władz administracyj- 
nych, na cmentarza preobrażeńskim. sekty 
fedosiejewców zamknięto piątaaście domów, 
w których zamieszkiwały znane pomiędzy 
starowiercami що 


styi robotniczej. 
handlu w sali kongresowej pałacu kanóle- 
rza. W przemowie swej zaznaczył, 26 Toz“ 
wiązania kwestyi robotniczej wymaga nie- 
tylko obowiązek ludzkości, lecz i przezor 
ność rozumu stanu, Na prezesa konferen- 
cyi wybrano ministra handlu Berlepsch'a: 
Każda delegacya przy głosowania uwałada 
będzie za jednostkę. Przebieg narad w ich 
cięgn zachowany być ma w tajemnicy. 


Ostatnie wiadomości handlowe: 
r о ы ЫИ Ыр рар. 
ГА б і 


> КЕ: 
тог 
a 


„Polak. | Мошак Lajt £ 


18 ua Кене, maj 10920, a е. Hip, 16800, 
Havro, 19 mar good, атегыө Santos 
за parze faia ma tna PET М ига. M, 


Now-York, Mego marca. Bawelun 11, WX. Or- 


doania 109, 

marca, Kawa (Fair - Rio) 20.50. 
к ark: Ж 7 low ocdinaty, na шагов 17.77, 
ва maj 1747; 


TELEGRAMY GIEŁDOWE. 
|Z dnia 15| 


еа Warszawska. SĄ 
Żądano z końcem giełdy 


Za wekalo krótkoterminowe 
аат 


Listy likwidacyjna Kr. Ра... 80,75 
Rask, уса moch wschodnia. 100,76 
ję Rok wawa r 188; BA 
Шйу skat. ziem. Seryi I | 2 КЕЗ 
Listy zast. m. Warsa Sor 1, 2 10.50 
Per е1 9025 
Listy зай. m. Łodzi Setyi I 98,50 
‚ м) "=" Ш 9. 
ш! 9025 


Giełda Berlińska. 
Banknoty rasi va 


DZIENNA STATYSTYKA LUDNOŚCI. 
Malżeństwa zawarte w dnin 1 


Ты do 1м ла айалы {ө 
быш 8, 
A, isnowicie: 


domina Кашы, lu 78, 


Jat 154 zmazło б, w taj 
б 0, "бемуек 4, 


шаты 
©, Abat (дейи, iat 


iczbię 
ЕР кысу: 


Коры Же Bierkuchen, lat 
i р do” tat Jota жам 3, 


liczbie. 
таан moczy тч ар 


Lango + Wrónia, Naaierowaki # Wi- 
Ге Skaza ыш: ы za Г 
Ше i Wo 2 Warszawy, 1 
Shaten Mant ERS бона РА ам z War 

nyaket z 
EA TI 


szawy, Kuske se Żd-.Wól 


| | WYKAZ DEPESZ 
[ткы widu „m zzsk stacyę е 


тубан Wilia Ин 


REG DW” 


M 61 


ŻaNIK: ŁÓDZKI. $ 


МЕО E ENO ANE E IEN др Е 


Fabryka RĘKAWICZEK А. Szefnera у 


2 GALANTERYĘ: Zoczencpoleca się Szanownej Publiczności. Ceny 
możliwie 460—5—1 
OBŁABJIEHIE. ` _ 00 Redakcyi „Gazety Warszawskiej.“ 


‚йеп kwartał 11 b. башма Warszawska. będzie wycho- 
= ; samym formacie, | i ; i 
Yuijpnaaenie Лодзниской-Фабричвой жёЗ%анбй зорна доб ат дб 'всеобщаго озь хай, #0 балтай | dzikie w, tym sar рта па увек a a 
жовашныо пезостребовашные получателями no Марта | (13) ana 1890 года товары, въ Сїучав муун ерун i aan Tona, о По można, 
Monan влид®льцевъ опытъ въ теченїи ерока, указаннаго вь стать 90 В ы со ча й ще утверждепнаго Nie Idzie jednak za tem, aby ma tej zmianie miał dział politycz- 
общуго Уотава роеейелихъ zeatawux+ дорогъ, будуть проданы съ пубанчаго турга ma станцін ny ucjęrpieć; b chociaż dział teg pad wrenda. тоссо МЫЙ 
Лодзь, по uoreseniu со miu айстоящей пубзикаціи трехъ мёсяцевъ. trochę uszczuplony, со до swej wartosci jednak ua tem nie зап. 
Na skutek bowiem zawiązania stosunków bezpośrednich z ugencyami 


Ё Вась | Zagranicznemi, mamy zapewnione dostarczanie паш wiadomości tale- 
ЁД времи upuówria | станція Фамизін Фамийа | { | Нанменовавіе graficznych z Berlina i Wiednia, które będziemy podawali niezależnie 
53 ia rec g- ч od telegramów Agencyi Północnej, 
з" годъ, мЪсац и число) огиравзенія | отиравитезей | получатр 2 груза ie myślimy wałki о usunięcia listów naszych korresponden- 
EJ tów, zwłaszcza z Wiednia, Rzymu [nb Paryża, które sobie wyrobiły | 
"e ogólne u naszych czytelników uznanie, 
невера Bo: Ulożadęą 3) | Жуда а к Ару бн ошена Чы Иа joł jodynók piman zordmiam, [| 
4 ДА A. BpyGacacia przeto jej prenumeratorowie . prowinegonaini otrzymują najwcześniej | 
и в ї Мак Доналаз sze. wisdomwci; gdyż jedynie móste pamo jeśltóysyłane z Warszawy | 
10 3 " Шресианъ poćiagami droy žela Jodząćemi z rana albo w poludnie, | 
Ą n к теда r Dla utrżymania ciągłości wypadków politycznych i zapobieżenia 
10 Декабри 1 (18) = Ружицхій Aszepiam temu, aby nawał materyału bieżącego nie skupiał się w jednym nu- 
102 зц М Белдепаольдъ | śluraziexih merze po: олут, będziemy wydawali pismo tak jak dołychu 
4 2145 Ы ө» Шуелълөнтүдь/ 101 dni niedziebie, dzięki czemu czytelnik odbierając codziennie pismo 
~ Маден A | codzienne, nie będzie doznawał przerw w śledzeniu rozwijających się 
H Гете wypadków politycznych. 
- Bpoaakid owy „ Dołożymy wszelkich starań, aby nasz felieton ożywić, и zachę- | 
ua rg b a USE и POLE OPO RER RIAA Tosa | 
бабу 4 ( парида rop. | Maumere 2 st się о nową pracę te z Ж 
й is к, Корин 2 cze w bieżącym miesiącu 
Bepo OWO йт starć ię będziemy o ożywienia e керй | 
Ж "pa tygodniowego dodatku pod tytułem Korrespondent Rolniczy, Handlowy 
ib * pF i Przemysłowy, i do współpracownictwa w nim ачык че, grono 
фть 1 || Жемек nietylko. tebretycznie. wykształconych, ale i praktycznych rolników. 
pn. aeni аа preuumeracyjna:. Rocznie rs. 2, półrocznie rs. 6, kwartal- | 
] 27 а КЁ ез. 491—1—1 


реда! 


EE OIO<>->-0-0-©-1] 


; 3 Materyały na ubrania męzkie 
Трукъ Фраихфистейн® Бунин. паткі к: „ Saki 
st, Z] TED pe ryj HI  Gzeżlojówe materynły na Kalsermantie 
Реб, азодъ | Салмзайдерь Zorza В Czarna Natina i Bristoll 
Предъявитель. Манузактууъ $d | Maszmiry czarne i kolorowe jak również ko- 


(Hi lorowe materyały w deseniach па na suknie damskie 
ją posiada w dużym wyborze i poleca po cenach bardzo przystępnych 


Н J. W. WAGNER 


W Południowa 27 nówy 


460-3-3 


ra. Д vis-a-vis składu drzewa pana Sałomonówicza, 
ЕЯ Ф нире эв тей 
A ҮТ (29) = ed pa e ny gą = да УЙ py Е ТН a 
ИКАР и Дамиреттъ u 
94800 nowopa 24- (Декабри б) H Агентства БЕС кой жел. дөр. |Управленіе 
Jonaspa 16 (28). | popzgowute | абр. Hexxttno Yupasaonie Додашнекой Ффабричией` же/розӯдотоіе, заявленій товаршолучатозк 
лара 8 O0) | Tyogatem | рек К pr POPRZE абаной дороги, "доводить 30 seeoówAro|M. Влатка © потер отозу хато 
26 (Января 8) | Прущконъ Фаб, Прушковъ 1 гу Марта дия ©, Г. къцақдадиыхъ № 17893 и 18407 на товары 
Hnnapa 17 (29) Островъ Фелъкереъ Шорож' боченокъ | 


Б 115 \Ндупдазекъ. 
[акар 297 {кари 10] 5зежезадрайъ 


Комерч. Агентъ влет, что упомянутые дубанкагы NU- 


w Предъзатез- onocraaxa (4% 1З. До [вдадины em 
1680. ДЕкадуя 1 (13) Толы вршат mnik лад?" (3% 75 
1890 Явара 11 (00) Kapa Hpeatkasreai пө}. ар 49131 
w 040: 91 Мошков | Buerewegcih 
тоа 9 Кулер Tipeztearest finyeskry pn. & | 
TA ie бш 66 MA BÓLU ZĘBÓW 
ИЕ aasacpa 21 (apa 2) | биер л Сукно 
бё] | 1890 usapu 5 (17) | Грод 7 omesennun тов. z 
729 декабра Ашари 7) Берден, z пре 9 KTO UŻYWA 
b 
Asapa 8 (20) в Eliksira Wielebnych 00. Benedyktynów 
p U A дробь | 
w 19 81 | Fama. 1 | Мануеатуун. wa w Boulac (Gironde) | 
„еш Ё x 7 ` wyw przez przeora 
1886 Jfdkadpt (14) | Paxodk 6, e. Ulepówieria 1 | Kponarh mests йа 1373 Pom а 
051 


Nagrodzony złoteai medalami w Brakselll 1880 r. 1 w Londynie 1834 | 
pm Codzienne użycie kilku kropel tego 

zbawiennego eliksiru zapobiega prócl= 

nieniu zębów, któryni nadaje alabastro- 


|Коші(ес Towarzy (wa Zachęly Szlak 
jWiękuych w Królestwie Polsklem po- 


DON ZDROWIA daje do wiadomo 


Konces przez Wys, б. К, Namiestnictwo galicyjskie 
ZAKŁAD LECZNICZY PRYWATNY 
D-ra Jana Gwiazdomorskiego у 


wę białość, Wmàcnia dziąsła 1 odświo- 
ża wybornie usta. Jest to jedyne le- 
karstwo, które. skutecznie leczy ból 
zębów. 

Oddajemy prawdziwą usługę naszym 


mæ W KRAKOWIE pray ulicy ŁÓBZOWSKIEJ р}, 


Dom narożny, w nowym. wyłączsie ha tele iotznieze айоо улай 
nowoczesnej higieny, рела душ. Ртзуушуе chorych ому) piel 
пана обо тойда choroby, жуй Орегалу) itp- 2 wyklaczeniem 
chorón zarażliwych i umysiowych Pokoje dia chorych тагу renty- 
lowsne, Obsżómie, # imafottem  urżązone, Korstarze i schody zimy opas 
lane, ee Osobna wal оре" ie ЭЧ праат ШЫ 

opieka | къо wygody zapewnione. М a 

opie karany Троа utriy manita, 
trunków. Geary, od 4 air. do 7 Ше. ma dobę. 
e; przewyła: б. Lainyeh wyjaśnień „gdzieją na miejo 
gakladn =) dł сы (=й 


czytelnikom, zwracając ich uwagę na 
ten starożytny i użyteczny preparat 
najlepszy z istniejących środków leczni- 
p) czek, zapobiegający wszelkim cerpie- 
niom zębów. 
Oprócz eliksiru, wyrabiany jest jesz- 
А pae prada (00. Banalyktynów ртов 
ГОУ, GETEN 1 pasta do czyszczenia zębów, które | 
(Jan зд ' Peliks Cienki, | GE aene на, на 
kina Я РЫ Lea | ki znamię бауга тепаат, aiekach T Шей паити | 
liski, Каг Rudzki, Franciszek | СУСЕ = Agentgłówny Meguiii, Bordeaux 108 & 108 Огох | 


Lauci, Edward Żywańowski, g 
оаа, Gustaw ТЕКЕ, Bog) Кеше эре жы: 


lysław Lipiński, Franciszek Chrza- 
Jnowski, Łucyan Chrzanowski, 502) 
ef Chrzanowski, Ludwik  Wapiń- 
Ki Waclaw. Matgakiewioz, [Kaki 
Imietz Ostrowski, Michał" S2iyeer; 


Dla Kasslących i Озѓаііопусћ 


"Tymieniecki, Władysław Ru- 


1 п Т л Z dniem | (13) marca r. b. 
-: а J sli 
i i f к= а Папа ДО) M) жаүы ы ҖЫ эуез Piotrkowskiej i 
| |} ЭЕ ы Roftanowski, аб, Уу бу. Benedykta, w domi Rosenblitta 
| Ч гра рае з sprzedaż | 
Koncesyonowane przez ТШ Nagrodsuke na wystawach мене Gustaw Ken, Konstan- | (0) Poke i 2 | 
Władze амне і стан у ег, Józef Temisr, ‚8!алї- 
i | mako 1 ENER KA жышын шд Wa: |] Płótna i bielizny stołowej 
Кез: „Ерам Brodzki, August Кадри. | е z zakładów wyrobów luianych Weholochowakiego' To- 
Leliwa obowiązki czionków korsspondet warzystwa Akcyjnego w Wielikoje pod Ja- 
= = и нн Кын е rosławiem. » 
WARSZAWIE KŚ = die, Laon R A Ołyce, qi! No MAX BRAUER. 
czna sprzedaż w Aptękach i Składach aptecznych. *1787-0:0fFeliks Pągowski i Wi W W r 
jr Асал: ЗИВ ЦА азаа, m a475 TXE, 


PODZIĘKOWANIE. 


oco oe 


Przy wynikłym w dniu 15 b. m. pożarze, straż ochotnicza miejska jak i straż ognio- 
wa Scheiblerowska raczyły pospieszyć z pomocą i tylko dzięki ich usiłowanióm, a zwlaszcza 
energicznym і umiejętnym dyspozyeyom panów kierujących temi strażami, zawdzięczyć na- 
leży, że nie było wypadku z ludźmi i że klęska ogniowa umiejstowioną zostala. 

Za tę obywatelską uczynność, z narażeniem życia świadczoną, Zarząd Towarzystwa 
Akcyjnego ma zaszczyt wyrazić szczere podziękowanie pp. kierującym oddziałami straży 
ochotniczej, W-mu Karolowi Szeibler komendantowi straży ogniowej Scheiblerywskiej, jak ró- 
wnież wszystkim panom w pomienionych strażach ogniowych udzial mającym. 


danad Towarzystwa ПЫ Wyrobów. Bawełnianych 
I. K. Poznańskiego. 


А-А-А А 
Teatr Łódzki. 
VICTORIA. 


We wtorek d. 18 marca 1800 r. 


Książę Pal 


рај 
анга 1 
ZGUBIONO 


BILET WOJSKOWY 
zielony, wydany przez p. Naczelni-|2 


przy księgarni 1 wkładzie nyt 


L. FISCHERA 


skompletowang i nowoścjami 
"реро, zostala. 


Balbina Guttmann 


Komedya w 3-ch aktach, Adolfa) ы powiata piotrkowskiego na їш ЫН Przybyło Polski 
- yszarda Rusz- |Szczepana Błaszczyk. ps о Polskich: 
а С реге мена. ум БАРУ Józef Bergmann Ad 1a 
EDEN орук w Łódzkim Magistracje. Gomilekiego, Nowalla 1 
z л sosi HIER Mista Pla МЫ 
Victoria. ZGUBIONO Ruskich: 
Mazatzam, Tana. 
W poniedziałek, dnie 24 mara | Warte pobytu, Якуинка, юда темные. 
1890 токи, ia fo M а м Петронъ, Danao u черные. 
a imię Józefy Drozdowskiej. = 
WOKALNO - INSTRONENTALNY |, резка zaslazea zachce go zto- А ыс 


żyć w magistracie łódzkim. Delpit Comi dans ia vie. 


Claretio Pier, 
KONCERT Euin: 
Maryi Krzyszkowskiej, 
ŚPIEWACZKI, 
z łaskuwym wspôludzialem amato- 


аи 


| 
| 
Нопеке et Gaberel Bl, 
[aliea Zawadzka, plac W-go Strenge Ш 
DZIŚ i CODZIENNIE 


WIELKIE PRZEDSTAWIENIE 


BARRA Маше dany m. Łodzi! 


Mam honor zawiadomićy żę 
otworzoną została przy ulicy 
Dzikiej Nr. 528-A, dom рала 


pocite о godz 8. M Hermana 
me” Bilety nabywać można w księ- z nowym programem. м Ч 
тата EN ДЕ бт арми. PRACOWNIA 


sukien damskich 


{ takowa kierować będzie ратта: 
Р. Buchowska dawniejsza kroje 


W niedzielę i święta r. 
ET dwa przedstawienia Ф 
1-6 о ś-ej — Фе о B-ej ah 


KANCELARYA 
p. Adwokata Przysięgłego 


i ze EIF] STEFANIA A U 
Maksymil. Barucha OSTATNI киге byly tak yada та wystawie paryskiej ogarnia ыы 
3 л 4 $ „począłem już wypiek Baumkuchenów, które sprzedaję po T „Bob з 
mieści się przy. пісу. Cegielnianej] Ф 00 kopia ut, | od ra. 3 za sztukę Б *ykonywane jak najakuratniej 
№87, naprzeciwko W.go Strengego.| т ©: R 4 ы i jak najnowszej. mody, 44 za- 
p Kai ira SA kurs tańca daniem prazówi ъй, hdo. 


[w tym śezonie rozpoczynam м. ше! 
dzielę, d. 23 marca r. b. 


Gimnastyka, Wy 


wolnić jak najwybredniejsze 
gusty. 394—4—1 


J. SZMAGIER. $ 

ša KAPSULKI MATICO 
PP. GR MAULT i K* w Paryżu. 

а 


w płynie. 
W Paryżu, 8, ulica Vivienne, i w głównych aptekach. 


Утеряна квитанція 
за № 3,260,340, выданнан Лодзискоюј 
Конторою Російскаг. Общества’ 

ак 


Zgubiono kartę pobytu 
wydaną z tutejszego magi- 
stratu na imię Andrzeja 
| О йар, Łaskawy zie- 
e Бау тЫ 


oszeńia przyj 
OGmerna. позата вою. lod 12 do 4 po poładnin, wi. Река 
Г. Лодэь, 26 нөвраля 1800 roga. № 516. 


Awuionepnóe Oówecrso Manysax-| Adolf Lipiński 
түръ Юліуса Тыл, М Nauczyciel tańców i 


L 


_ Wydawca Stefan Kossuth. — Redaktor Bolesław Knichowigokl _ Дозволено Цеззурою З Марта 1800г. W drukarni ,блеппіка Łódzkiego”. 


